N= 141. 
MONITOR WARSZAWSKI. 


a z 


W WARSZAWIE, 


DNIA 24 SIERPNIA 1827 ROKU, 


W PIĄTEK, 


————„—>m>m———-oo EN nm m 


KH EWAŻE | Ciepłomierz R. R. || 


[Stopni ciepla + 
Sic pni ciepla + 15) » 
(Stopni ciepła + 9] » 


4 råna 


D. 23 ARE Po: południu 
| Wieczorem | 


WARSZA WA. 


— He. „Kossakowsti, Szambelan J-C 
należący do poselstwa rossyysk. 
w tych dniach przeieżdźał przez 
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— Do dzisieyszego numeru przyłączn się pro- 
spekt na pierwsze 3 tomy Biblioteki Chrześcińń- 
skiey, wydawaney przez P, Modesta Watta Ko- 
sickiego, obeymniące Katechizm rzymski, Pre- 
numerata na te tfzy tomy, iormaiu większey 
osemki, ne pięknym papierze i czystym dru- 
kiem, kosztuie tylko zł.5. Cena tak nadzwy- 
ozaynie mała i znana użyteczność samego dzie- 
Ja wróżą dobre lego przyięcie od bogoboynych 
czytełników. 


—W dalszem TAM fundamentów staro- 
Żytney budowy na Bielanach (o czemi donieśliśmy 
w 125 nrze Mon.), znaleziono mały śrebrny pie- 
niądz z popiersiem Zygniunta I, iwiększy Jana 
Kazimierza. Spodziewaią się wkrótce wyśledzić 
imieysce w którem niegdyś założono kamień 
węgielny tey budowy. W nieiakiey odległości 
od tegoż mieysca, w ziemi, znaleziono medal 
miedziany wielkości dużego tolara, maiący z ie- 
dney sirony wybornie wybite popiersie Karola 
XII, əz drugiey lwa otoczonego węzF im. (Fiur.) 


— Opola nad Wisłą. —-W duiach 27 i 28 
Bipca b. r odbyt: się popis pobiiczny. szkoly 
wydziąłowey opolskiey XX. Piiarów, na któ. 
ryt, uczniowie, w obecności licznie zebranych 
szanownych rodziców d gości, zdawali śprawę z 
nauk w roku szkoipym bieżącym im wykłąda» 
nych. Po ukończonym popisie , iaden » człon» 
ków zgromadzenia XX. Piiarów, przez krótki 
rys zasad i poźytków niuk matematycznych; 
starał się wystawić dokładnie, ile te maią wpły- 
wa nå rozwiianie się władz myślących człowie- 
ka, i ok wielkie ięst ich zastósowanie do'*po- 
trzeb społeczeństwa ludzkiego, „Po czem Rek- 
tor szkaly przedstawił swe uwagi i przestrogi 
względem zachowania się uczniów w czasie wae 
kacyy, i eo do zapisów przy szłoroczny chya dwoch ' 
nezniów kłassy czwartey, złożyło publiczne 
dziękicza starania około edukacyi ich  całey 
szkóły podjęte. Nakoniec, Rektor, w obszerney 
przez siebie mixney mowie, wyłożył niezbędną 
potezebę nauk dó szczęścia człówieka, 1 wypro- 
wadził ztąd wnioski, iak dalece obowiązkiem 


Dostrzeżenia meteorologiczne 
Barometr. 
PE 

"BiiCalii 27 liniy | 


] 


w Warszawie.” 
Miatr. 
P ółnocno-zachódni | 


Stan nieba | 


Słońce. 
Słońceblade.! 
Gwiazdy. | 


B, „oł Zac "Zachodni Pó 
8,5) Zachodni 
8.9! 


Północno-zachodni 
Zachodni 


JUOS? DE SRITI ME ZR ZMK EIZO PAR 5-0 R 31. MANRZ ASY TE ZE 4. BE GONE A 
| m0 m WW A NO AN ZOO 


iest młodzieży z całą gorliwością i nayusil- 
nieyszem staraniem, przy nayczystszych oby- 
czaiach, przykładać się do nich. już to mając 
wzgląd na ieh piękność, iuż wreszcie na to, 46 
uczęszezaiąc do szkół niekorzystnie, tracą tyl- 
ko czas naydroższy, i robią nieprzeliczone 
szkody, nietylko sobie, ale i społeczności. Pil- 
nych i moralnych chwalił z zachęceniem, aby 
w tém niezmiennie trwali; oraz wystawił ile 
winni fsą uczniowie i ich rodzice N. PANU, 
udzieź opiekyńczemu staraniu Kommissyi rz. 
W. R.iO.P. Daley, wynurzył, w imieniu 
zgrómadzenia swego i uczniów, publiczne dzię- 
ki za łaski i dobrodzieystwa iakich szkoła o- 
polska przez dłagi przeciąg czasu doznaia od 
wspaniałomyślnegó i hoynego domu JJOO. Xią- 
żąt Imbomirskich; szczególniey zaś dziękował 
w téy mierze JW. Rozalii z Xiążąt Lubomir- 
skich Hrabinie Rzewuskiey, która, dla niezga- 
sley pamięci wiekopomnych czynów, wstępując 
w ślady ś. p. JO. Xięcia Alexandra Lubomir- 
skiego, swego oyca, pierwszego założyciela i 
dobrodzieia szkoły opolskiey XX. Piiarów, 
cehągłe' okażuie naywiększą pieczołowitość o iey 
stan kwitoący, i nieustannie ią wspiera swemi 
dobródzieystwy. Po czćm przystąpił do odczytń- 
nia nazwisk uczniów zasluguiących za postęp w 
naukach i moralności na publiczne nagrody 
(zwiększone znacznie z hoynego daru JW. Hrá- 
biny Rzewuskiey tak w książkach iakoteż kar 
tach ieograficznych i kopersztychach) i pochwa- 
ły, ato ihk następale: 

Na większą nagrodę zasłużyli: Z klassy I. 
Micbalewski Adam, Kwasrcki Franciszek, Jan- 
kowski Ignacy. Z klassy If, Wronowski Kon- 
stanty, Pawłowski Alexander, Dąbrowski Igua- 
cy. Z klassy III. Lipiński Felix, Merbeler 
Karol, Bogusławski Tomasz. Z klassy IP. 
Dziarkowski Józef, Paszkowski Tomasz, łu= 
kaszkiewicz, Napoleon. 

Mnieyszą nagrodę otrzymali: Z- klassy I. 
Michalewski Woyciech, Gąsiorowski Stanisław, 
Jurkowski Ludwik, Dziewicki Józef, Rotter Ju» 
lian. Z klassy II. Woynicki Józef, Pakulski, 
Szymon, Rotter Jan, Wysocki Walenty. Z 
kłassy HI..  Clwuścielewski Antoni, Wlazlaeki 
Walenty, Świechowski Antoni. Zkłassy IF. 
Orłowski- Józef, Pawłowski Mateusz, Czaykow+ 


ski, Teofil, 


Na samą pochwałę zasłużyli: Z klassy I. 
Chełmiński Wincenty, Chmielewski Alexander, 
Łukoszkiewicz Ignacy, Jankowski Stanisław, 
Rzepczyński Ignacy, Sobesciański Józef, Hal- 
ski Antoni. Z klassy 4I. Arszynowski Klemens, 
Kaczorkiewicz Tomasz, Chróstowski Mateusz, 
Frydecki Józef, Siesicki Jan, Kotowicz Julian, 
Wierciński Felix, Kóglarski Józef, Gieraszyński 
Franciszek, Stawiarski Ignacy. Z kłassy III. 
Niebrzydowski Józef, Koczwarski Karol, Roz - 
marynowski Paweł, Sobolewski Tomasz, Slo- 
wiński Kazimierz, Kamiński Kasper, Brylski 
Kazimierz, Boczkowski Franciszek. Z klassy 
17. Klossowski Józef, Dziwiszek Stanisław, 
Czabaszek Antoni. 

Następnie, uczniowie, z Rektorem, professora- 
mi, nauczycielami i licznie zgromadzoną świet- 
ną publicznością, udali się do kościoła dla od- 
śpiewania: Te Deum laudamus, i zaniesienia go- 
rących prośb do Boga zastępów, o naydłuższe 
zachowanie w zdrowia i pomyślności Nayia- 
MIKOŁAJA I, 
Rossyy, Króla polskiego, i naydostoyniey szey 
rodziny. 


Śnieyszego Cesarza wszech 


moz 0 AM A 

z Dreżna, 

— Utworzył się tu, w cela wystawienia po- 
mniku dla zmarłego ś. p. Króla 


15 Sierpni a. 


Augusta, 
komitet składający się z PP. Dra Ammon, Ba- 
ron» Manteuffel, Charpentier,Kriebitsch, F'lotow, 
Hrabiego Hohenthal, Grahl, Miller, Dra We- 
ber, Carlowitz, Böttiger, Jacobiego, Thormey- 
Qusadta, Hartmanna i Hassego. Naród 
chciał już w czasie obchodu jubileuszu panowa- 
nia wystawić nirboszczykowi królowi pomnik; 
lecz monsreha nie przyiął tego, Życząc aby z po- 
dobnym dowodem przywiązania poczekano aż 
do iego Śmierci, gdyż wtenczas jeszcze lepiey 
sądzić omim będzie można. N. Król Antoni 
pragnie także aby pomnik takowy był wysta. 
wiony; į przyrzekł uskutecznić wszystko co 
może posłużyć do przyspieszenia tego przed- 
sięwzięcia. Komitet w obradach swych wziął 
na uwagę iż niedostatecznym będzie po mnik 
sam wizerunek króla wyobrażaiący, lecz Że 
lepieyby było zarazem ze składek wpływaią. 
cych, w stolicy i większych. miastach króle- 
stw» rozszerzyć instytuta dobroczynne, lub, we- 
dle położenia, zakładać nowe. Składki oddaią 
się do władz które ie daley odsyłają. 


ra. 


z Wiednia. 

— Cesarz Jmć nustryacki polecił był Hrabiemu 
Woyna,sprawuiącemu interessa w Sztokholmie,aby 
zastąpił mieysce iego przy chrzcie Xcia Uplandyi; 
nie mogło to iednak nastąpić, ponieważ ten 
obrzęd święty iuż był dokonany przed nadey- 
Ściem odpowiedzi Cesarza Jmci na króleskie 
zaproszenie. Przeto Hrabia odebrał pole. 
cenie, aby, w imieniu J. C. Mei, podał dostoy- 
nemu dziecięcia zapinkę dyamentową , a Ka- 
pitanowi Malmborg, który przywoził list Króla, 
wręczył pierścień takowyż: 


RD OE - 


x Paryża, 13 Sierpnia. 
— Odpowiedzialny wydawca Konstytucyonisty, 
P. Guise, w skutek wydanego przeciwko sobie 


616 


wyroku, przeprowadził się do więzienia Ś. Pea 

logii. 

— Monitor francuzki czyni długie uwagi z po- 

wodu wrzawy dzienników liberalnych po śmier- 

ci P. Canning; jeden z tych artykułów koń- 

czy wte slowa: 
„Cóżkolwiekbądź , pominiemy  wszel- 


gdy 
kie względy bliwy dotyczące Anglii, a bę- 
dziem tylko uwużać zewnętrzny wpływ tego 
zdarzenia na Francyą, poznamy 2 dumą jey 
godność, do iskiey wróciła ią prawa dynastya. 
Naród nasz, w ostatnich czasach, zyskał tę 
politykę prawdziwie francuzką y która dozwala 
mu w postępowania rządów obcych czerpać doe 
bre, nie lękaiąc się wc»le złego iakieby się w 
niem mogło znaydować. Francya sprzyia 
wszelkim wpływom szlachetnym i spokoynym, 
nie zawierając z nikim wyłącznych związków. 
Tym sposobem, niedawno, w interessie swoiego 
handlu, postąpił» względem Ameryki za przy» 
kładem angielskim, nie zrzeksiąc się przeto o= 
strożności iakie zapewnia iey związek z kró- 
Sprzynfierzona z Rossyą w celu 
wstrzymania mordów ma wschodzie; z Anglią 
dla uspokoienia półwyspu; z Ausiryą /w spra- 
wie dony Maryi i Iofsnta Miguela; F'rancya 
działa sama przez siebie, albowiem działa koe 
leią wspólnie 7 mocarstwatńie których zasady 
calkiem są sobie przeciwne, — lub raczey mo» 
carstwa te działaią z Francyą, podług potrzeb 


i stanu rzeczy których wybór zawsze samey so- 


lem Hiszpanii. 


bie zostawia. Ta polityka zupelnie narodowa, 
albo raczey, Że lak powiem zupełnie ieograficz= 
na, iako, wypływaiąca z położenia kraiu mor- 
skiego razem i lądowego y dozwala mu być o- 
boiętną na wypadki zewnętrzne, które nie z0- 
staną ważnemi bez iego udzialu, lub pomimo 
iego opór. Są-to prawdy które mogły być 
niepoznane dla iede 


nek przeciw zarzutom mamy fakta za sobą: i 


zaślepienia namiętności; 
dyplomatyczne czynności Francyj od lat pię- 
ciu wymownie zbiiaią deklomacye fałszywych 
iey przyiacioł , nirbezpiecznieyszych częstokroć 
niźli səmi otwarci wrogowie. 

„To cośmy powiedzieli, dostatecznie przeko- 
na iak mało chcemy dochodzić skutków które 
mieć może śmierć angielskiego ministra, i od- 
mian mogących zajśdź w radzie Króla W. Bry- 
tanii. Wypada ieszcze wspomnieć: że wzgląd 
na niepodleglość rządów, wzgląd oparty na u- 
czuciu własney naszey niepodległości, zdaiesię 
zaprzeczać podobnych śporów nad przyszłemi 
przedsięwzięciami monarchy, naszego sprzymie- 
rzeńca i przyiaciela, którego Światło oddawna 
znane iest całey Eoropie, a szczególniey Fran- 
cyi. Zaufsni w tém świetle, powinniśmy spo- 
koynie oczekiwać końca gdzie  wi- 
dzimy tylko starcie się ludzi i środków. dążą: 
cych wspólnie do tegoż samego celu. 

„Tym celem w Anglii nic nie iest innego, iak 
to co i we wszystkich innych narodach; iest nim 
zjednoczenie się ludzi światłych i umiarkowa- 
nych, w celu nadania dobrego kierunku wta- 
dzy i zaspokoienia ogólnych potrzeb kraju. 
Nie ma wtem niebezpieczeństwa dla Francyi, 
która także ze swoiey strony do tego dąży, i - 
która, aby ten cel w zupełności osiągnąć, po- 


sporu 


Wzebuie takiegoż samego zjednoczeńia, czego 
właśnie pozbawić ią chcą namiętności stron- 


nictw. Zresztą, powtórna proba tego nay- 
wyższego przywileia króleskiego, dokonana 


przez monarchę W. Brytanii, ustali sąd naro- 
du oiego woli. Francya nie ma przyczyny 
obawiać się wyboru iaki zrobi król angielski; 
wie ona Że iedna iest dzisiay panuiąca potrze- 
ba we wszystkich gabinetach Europy, —potrzeba 
utrzymania pokoiu opartego na słusznych pra- 
wach rządów, na prawym porządku 
dach, nakoniec na tém powszechnem przywią- 


w naro- 


zaniu do oyczyzny, które nie dopuszcza žad- 
nych wymagań despotycznych, i dozwola wszel- 
kich związków szlachetnych.*< 


e 0) 


s Londynu, 12 Sierpnia. 
— Jest prawie pewną rzeczą iż w woysku zwi- 
nięte być maią następuiące pułki: 2 pułk gwar- 
dyi przyboczney, pułki 6 i 7 dragonii, 16 i 17 
ułanów, trzy bataliony gwardyi pieszey, drugi 
batalion l pułku króleskiego, i każdy drugi 
batalion pułków strzeleckich nrów 97, 98 i 99. 
— List prywatnyz Lizbony, datowany 21 z. m., 
w Kuryerze dzisieyszym umieszczony, donosi: iż 
admirał Sir Th. Hardy, poprzedzającego Czwar. 
tku, zezterenia kr. fregatami, Galateą, Challen - 
ger, Tyne i Sapphire, wraz zczterema brygami 
(zwanemi eskadrą rxperymentalną , trudniącą 
się od nieiskiego czasu nowemi doświadczenia- 
mi Żeglorskiemi), zawinął do Tagu, it iak są- 
dzono, w Poniedziałek następny znowu chciał 
odplynąć; nie wiedziano iednak czyli się zay- 
mie nadal czynieniem nowych doświadczeń, 
lub też połączy sig na morzu Środziemnem z 
okrętami, które tam iaż dawniey popłynęły. 
Wiadomo tu, iź przyczyną przybycia tey eska» 
dry do Tagu było uszkodzenie fregaty Sap- 
pèire, którey obeyrzenie admirał Hardy osą- 
dził potrzebnem: Przekonano się iż uszkodze- 
- mie było nieznaczne, i dla tego okręty w kilka 
dni miały odpłynąć. Rząd 
ski d„15 z. m. wyda? proklamacyą aby wszyscy 


znowu hiszpań- 
zbiegowie portugalscy przynaymaiey o mil trzy 
cofnęli się wgłąb kraiu hiszpańskiego. 

— Z wielkim, pospiechem pracnią koło przy- 
sposobienia do nowey Żeglugi okrętu liniowego 
WY arspite, o 74 armatatach, który powrócił z 
Rio, i, iak słychać, ma się udać do eskadry na 
morzu Środziemnem. Toż samo dzieie się z 
Dryadą, maiącą 42 armat.—Dnia 15 odpłynę- 
ła eskadra angielska z Gibraltaru do Lewantu. 
— Wzeszłym tygodniu, szanowny sąd przy- 
. sięgłych w Wendower, koło Aylesbury, w hrab- 
stwie Buckingham, skazał na śmierć konia. 
Człowiek pewny, nazwiskiem Bradley, w Sobotę 
poprzedzaiącą wyiechał był bryczką iednokon- 
ną; spadł z niey, i został znaleziony nieżywy. 
Oglądaiący ciała nie wiedzieli na kogo wymie- 
rzyć karę, lecz dwoch lub trzech przysięgłych 
mniemało iż konia zabić trzeba. Reszta pa- 
nów sprzeciwiała się temu nieprzyzwojtemu 
przedstawieniu: kłócono się cztery godziny na 
próżno; anakoniec rozumnieyszych zakrzyczą- 


"E ZZ ZZ ZZ Z WZ ZAWO ZOZ ZZ ZZ ZZOZ 


własności , omdlała. 
ieszcze 


Nakoniec przecie zawarto 
układ, i postanowiono: iż koń ten nie 
ma być nadal używany do iazdy, lecz tylko 
do pracy. 
— Wycholzący w Ria-Janeiro francuzki dziennik 
PIndependant mówi o korzyściach które woyska 
cesarskie odniosły w prowincyach południowych 
nad woyskami Buenos-Ayrczyków , przyczćm ` 
ieden zgłównieyszych buntowników, należący 
do Bandy Wschodniey,dom Ignacio Taribes został 
wzięty w niewolą. Wspomina także o warunkach 
przedugodnych pokoin, lecz tylko iako o wieści. 
Podług listów z Rio-Grande, repablikancki 
Jenerał Alvear stał przy Bage, i nie ośmielił się 
zapuścić w głąb tey prowincyi, w którey od 20 
Lutego, po nieszczęśliwey walce przy Passo di 
Rosario (Ituzaingo), mnóstwo natworzyło się ge- 
(Gaz. hamb ) 
m | 
ROZMAITOŚCI 
naszey gazety 
winniśmy podziękować za list z Tripoli, dato- 
niektóre 


rylasów. 


— Szanownemu miłośnikowi 
wany l Czerwca r. b., zawieraiący 
wiadomości o sławnym podróżnym Maiorze 
Laing. W liście tym wyrażono: iż dnia 1-i 10 
r. z. doniosł o sobie Maior Laing, Że sam 
ieden pozostał % missyi, Że iest zdrów i iuż 
Tombuktü; 
Piszący list ten o- 
Świadcza, Że lubo rozgłoszono kilkakrotńie o 
zabicia Pana Laing w Bambarra, on iednako- 


tylko o 5 dni drogi oddalony od 
dokąd się udać zamyśla, 


woż temu nie wierzy, i spodziewa się, iż wieści 
te będą falszywe, i że od tego czasu Żadnych 
nie odbierano listów stwierdzaiących te pogłoski; 
ponieważ zaś w ciągu miesiąca iednego spodzie- 
walą się karawany z Tombuktu, ta zapewne no- 


„wsze przywiezie wiodomości. 


po 


no, i skazano konia na karę śmierci. Wdowa 
Bradley, przerażona tém naruszeniem swey 


— Odwie mile od Medyolanu znayduie się o- 
Wy- 
strzał zpistoleta wiednem oknie starego opu- 


sobliwsze echo które wszyscy zwiedzają. 


szezonego już zamku, powtarza się ciągle od 
40 do 60 razy, Opowiadaiący, to som naliczył 47 
odgłosów zupełnie wyraźnych. "Ta osobliwość 
zachwyca Anglików, którzy nad to nic pięk- 
nieyszego nie widzą wcałey Lombardyi. Je- 
den znich przed kilką laty powziął szczegól. 
ny zamysł aby podobne echo stworzyć w swym 
parku. Rozkazał więc zebrać isk naydokład- 
niey rozmiary owego gmachu; dokonano to z ieo- 
metryczną ścisłością ; i naylepsi architekci an- 
gielscy wezwani zostali do tak wielkiego dzie- 
ła. Właściciel sam był przytomny wszystkie» 
mu; dawał rady, zlecenia, a naybardziey pienią- 
dze. Wreszcie kończy się praca i błogi dzień 
mu zaiaśniał, Zjechali się liczni goście, a po 
wytwornym obiedzie, szczęśliwy Anglik, zbroy» 
ny dwoma pistoletami, staie wowóm czaro» 
dzieyskiem oknie.... Wystrzelił.,.. Ale nieste- 
ty! naymnieyszego odgłosu, naycichszego na- 
wet echa nieusłyszano... Wielu dodaie, Że, z 
rozpaczy, drugi nabóy zwrócił ku sobie, i tak 
legł ofiarą miłości swoiey dla echa, 

— Sprostowanie. — Wydarzone na Odrze, nie- 
daleko Neusatz, w dniu 23 Lipca, po południu, 
zjawisko, (o którem podług Gaz. ber. donie- 


` 


śliśmy w N. 136 Monitora) był-to, iak z śledztw 
policyynych, po rozgłoszeniu cudownego tego 
wypadku okazało ‘się, mocny wiatr wirowy na 
rzece, iskich, w dniu tym nadzwyczay gorą- 
cym, kilka widziano na lądzie. Wir i kolum- 
na pary wodney były skutkiem elektryczności; 
wierzchni zaś i tęczowy połysk sprawiło fa- 
manie się promieni słonecznych, pod pewne- 
mi kątami wpadaiących. Sądzimy iż po prze- 
„czytania tey bezimienney  fizyczno-krąbastycz- 
ney wiadomości, w kilku pismach pablicznych 
umieszczoney, o tém wprawdzie godnem widze- 
mia lecz nie nadzwyczaynem zjawisku, winniśmy 
byli publiczności, Żądniącey wyiaśnienia rze- 
czy, ninieysze sprostowanie. . 
OBWIESZCZENIA RZĄDOWE. 
Rada króleskiego uniwersytetu. 
Podając do wiadomości, 1ż zapis JJPP. 
niów uniwersytetu na rok przyszły szkolny 
1823, poczynaiący się z dniem 1 Września r. b., 


ncz- 


ukończy się z dniem 15 t. m.,a zaraz dnia na- 
stępnego kursa w uniwersytecie rozpoczęte 
staną, ogłasza przytem wydane przez 


sya rządową wyznań religiynych i ośw. publi., 


40- 
Kommis- 


2 


pod dniem 27 Czerwca b. r. N° 434 


następuńące rozporządzenia: 
I. FYzględem opłaty wpisowey., 
1. Uczniowie uniwersytetu dzielą się co do o- 
płaty wpisowey: 
a) na opłącaiących rocznie ałp. 100, 
b) na opłacaiących rocznie złp. 25, 
c) na uwolnionych od opłaty. £ 
2. Złp. 25 obowiązany iest złożyć 
nie każdy składaiący świadectwo ubóstwa we- 


i 1258 dwa 


corocz= 


dług poniżey przepisanych formalności. 

3. Uwołnieni są zupełnie od opłaty: stypen- 
dyści, kandydaci do stanu nauczycielskiego ze 
zgromadzenia XX. Piiarów, 
lub nauczyciele szkół publicznych, lekarze woy- 
skowi, niagistrowie chcacy dłużey do uniwersy- 
tetu uczęszczać, tudzież synowie professorów i 
nauczycielów. — Ci wszyscy iednak, aby do ta- 
kowego zupełnego dobrodzieystwa przypuszczo- 
nymi być mogli, obowiązani są złożyć świa- 
dectwo odbytych z celuiącym postępem nauk. 

4: Świadectwo niemożności oplaty wydawane 
być powinno ha mocy protokolarnego, zeznania 
dwoch osiadłych obywateli na mieyscu urodze- 
nia lub pobytu familii ucznia, zaręczaiących, 
pod ódpówiedzialnościa, niemożność złożenia 
opłaty złp. 100. * 

Zeznania tdkowe: mięszkaiących ną wsi, czy- 
nione będą przed wóytem gminy, i potwierdzo- 
ne przeż Kommissarza do obwodu  delegowa- 
nego; mićszkaiących w miastach woiewódzkich, 
powiatowych 1 iunych, przed Prezydentem lub 
Burmistrzem mieyscowym, a potwierdzone przeż 
Kommiśsarea delegowanego dó obwodu, lub 
przez Kommissyą woiewódzką; mieszkaiących 
w Warszawie, przed Kommissarzem właściwego 
cyrkułu, potwićrdzone przez Urząd manicypał: 
ny. Władze poświadczające zeznaniu protokolat- 
ne, za rzetelność onych są odpowiedzialne. 

Uczniowie z zagranicy, przybywający, którzy, 
„dla niewiadómości, powyższego świadectwa zło» 
Żyć nie będą mogli, mogą od Rady uniwersyte- 


kollaboratorowie 


618 


tn; za uznaniem teyże, żyskać uwolnienie od 

trzech części opłaty, 

5. Wszelkie powyższe świadectwa nie mogą 

być wydawane na imie samych uczniów, pi 
na imie ich rodziców, krewnych lub opiekunów, 
wyiawszy gdyby młodzieniec sam sam sobą za- 
rząd zał. : 

6. Świadectwa te wydawane będą bez stępla. 

1. Świadectwa niemożności opłaty od władz 
administracyynych, składać winni wszyscy, od 
daty ninieyszey, po raz pierwszy a uniwersy- 
tetu przybywaiący. — Na dalsze zaś lata ich 
uczęszcz»nia, Rada uniwersytetu, na mocy pô- 
wyższych świadectw, według- raportów Inspek- 
tora ieneralnego i Daidkóhów, potwierdzać bę- 
dzie uwolnienia, dla tych, którzy tylko złp. 25 
płacić będą obowiązani. 

Potwierdzenia takowego nie uzyskała, i całą o- 
płatę złp. 100 na dalsze | lata wnosić musza: 

a) ci, którzy, wyiąwszy przyczynę słabości „ 
rok zapisu utraca; 

b) którzy się okażą nieregularnymi, lub nie 
okażą należnych co rók postępów, albo „w spra- 
wowaniu się ściągną na siebie naganę; 

c) ci, o których się zwierzchność uniwersy* 
tecka przekona, iz Żyją nad stan  składaiących 
świadectwa ubóstwa, i Że w wydatkach swoich 
nie sx oszczędni. 

Artykuł ten ściąga się równie do tych, którzy 
- według artykułu trzeciego, całkowicię od opła- 
ty są wolni. 

8. Uczniowie w czasie ogloszenia ninieyszego 
w uniwersytecie będacy, chocia? łuż świadectwa 
ubóstwa złożyli, obowiazani sa ma rok nastę pu- 
iacy złożyć takowe według ninieyszych przepisów, 
wraz z opłatą roczną złp. 25. 

I. FY zględem kwalifikacyi uezniów zapisuiących 
się się 'na farmacyq, tudzież do oddziału budow- 
nictwa i miernictwa, 

1: Odtąd, maiący zamiar poświęcać się budow- 


nictwu i miernictwu, zapisywani będa do tego 
oddziału, -gdy złożą świadectwo kwalifikacyy= 
ne; potwierdzone przez towarzystwa elemen- 


tarne, 

2. Zamyślaiacy sposòbić się na farmaceutów, 
obowiązani będą odbyć tentamen w towarzy- 
stwie  elementarnem z ukończoney klassy 4tey. 
Od powyższego tentaminu nie będą i cx woliry* 
mi, którzyby mieli. świadectwo nawet z klassy 
5tćy. 

Do tych przeto ustaw JJPP. uczniowie, i za» 
mierzaiący zostać nimi, ściśle stósować się od-- 
tąd są obowiązani. 

Každy zamyślaiący być zapisanym w. poczet 
uczniów króleskiego uniwersytetu, obrawszy 
sobie stałe mi jeszkanie , maiąc świadectwo kwa- 
lifikacyyne potwierdzone przez towarzystwo e- 
lementarne, n«yprzód zapisuie się u Inspektora 
ieneralnego, następnie u Dziękana wydziału 
właściwego , a od tego uda się do kancellaryi 
uniwersyteckiey, gdzie, uiściwszy się z opłaty 
powyżey 'opisaney, i po złożeniu świadectwa 
szkolnego, zapisze się do album ogólnego, i na 
drugi dzień po zapisie odbierze matrykułę od 
Rektora króleskiego uniwersytetu, po. _ którą 
przychodźac, obowiązany iest stawić się w mun= 


durze. dła: młodzieży akademickiey  przepisa- 
nym. 
Dla uniknienia wszelkiego zawodu, ostrzęga 


Rada JJPP. uczniów uniwersytetu, i zamyślaią- 
cych przybyć do niego: iĉ przy uznaniu świa” 
dectw ubóstwa za legalne, ściśle przestrzegać 
będzie, wszystkich formalnaści w Lwy. . mierze 
przepisanych, i że przeto. świadęctwo, w czem 
kolwiek tymże pieodpowiadaiące, wcale nie bę- 
dzie przyiętem. 
W Warszawie, dnia 12 Lipca 1827 r. 
Za: Rektora prezyduiącego, 
Dziekan wydziału. prawa i administracyś; 


Bandtkie. 
Brodziński, $,U. 


